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Kraków 29 Grudnia — Czwartek. 
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Ze zbliżającym się Nowym Rokiem zapraszamy do 


PRZEDPŁATY 
na „OZAS“ i „DODATEK MIESIĘCZNY“ 


wychodzący przy nim w zeszytach kilkunastuar- 


kuszowych. 
Przedpłata na sam dziennik „Czas“ 
w Krakowie: pocztą: 
rocznie....... 20 zł. austr, 24 zł. austr. 
powome dswdkOQ box » 12 A 
mtalnie.... 5 „ , 6 4 3 
Przedpłata na Dziennik Czas 
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rocznie....... 30 zł. austr. 34 zł. austr. 
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Uprasza się o wczesne nadsyłanie przedpłaty. 
Dodatek miesięczny z lat upłynionych 
jest do nabycia w Expedycyi Czasu po cenie 12 
zł. austr. za rok jeden tj. za 42 zeszytów. 


Prenumeratorowie Czasu pragnący otrzymać 
Kalendarz ścienny franco, zechcą załączyć cenę 
Jego do przedpłaty. 


„Kalendarz ścienny chromolitografowany 


wydany ozdobnie, z wyobrażeniem posągów 
Mieczysława I i Bolesława Chrobrego, sprzedaje 
się dla Prenumeratorów Czasu po 1 zł. austr. 


Kalendarz Ścienny drukowany 
z wykazem zmian słońca i księżyca, taryfą kolei, 
itd. po 20 centów. 


Kraków 28 grudnia. 

Od chwili jak podwójny. wybór. 
dra Jana Couzy na hospodara księstw po- 
łączonych Mołdawii i Wołoszczyzny uzna- 
ny został jednomyślnie 6go września r. b. 
w Paryżu przez pełnomocników siedmiu 
państw składających kouferencye, i Turcya 
pomimo, że sobie zastrzegła na przyszłość 
zasadę rozdziału, udzieliła nowemu hospo- 
darowi dwoma  firmanami inwestyturę' na 
księcia Mołdawii i księcia Wołoszczyzny, — 
od tćj chwili ustało prowizoryum dla Księstw 
Naddunajskich, a zajęcie jakie ta sprawa 
słusznie budziła, przemieniło się w oczeki- 
wanie, czy i jak mieszkańcy tych krajów 
korzystać będą umieli ze swobód, które im 
zaręczała konwencya z dnia 19 sierpnia 
1858 r. 

Wiadomości jakie ztamtąd dochodziły, 
lubo zwykle przesadzone i duchem stronni- 
czym przesiąkłe, nie były wcale zaspakaja- 
jące, nawet dla najbezstronniejszych. Świad- 
czyły one o intrygach, nieukontentowaniu; a 


CZĘŚĆ LITERACKO-ARTYSTYCZNA. 
TYGODNIK WARSZAWSKI 


Wpływ rozliczny — P. Helena Zawiszówna — Wieczór salono- 
wćj muzyki — Wybory w resursie — Przygotowania do 
wilii — Opłatek — Nowa opera— Bal Sylwestrowski — 
Zupa rumfordzka — Łada skrzypek — Szczodrobliwość kra- 


o, jowa — Obrady Komitetu rolniczego — Kolenda — Bnie- 
gi— Zakończenie. 


Gdyby kto zapytał, pod jak; wpływem zosta- 
je Warszawa, tobyśmy naina i e pod wpły- 
wem wili, muzyki i sanny. J : 
to jest Wieniawski zakończył 
ranki swoje, m drugi to jest Kątski rozpoczął tak 
zwaną muzykę w rersursio kupieckićj, 

Wieniawski sprawił nam wiąlką niespodziankę 
zaproszeniem do swych poranków panny Heleny 
Zawiszównćj śpiewaczki, która tém większe zy- 
skała tu współczucie, im mniój poznano się ns 
nićj. Spiewaczka ta jako artystka, równie uzdol- 
niona na scenę, o ile utalentowana, oceniała z go- 
dnością pozycyę swoja, co z wyjątkiem publiczno- 
ści, nie wszędzie mogło się podobać, i to właśnie 
wpłynęło na zamiar opuszczenia przez nią War- 
szawy, z prawdziwym dla miłośników muzyki ža- 
lem. Wtajemniczona jak zwykle we wszystko pu- 
bliozność, która w braku wolnego objawu opinii, 


eden z konoertantów 
jaż w niedzielę po- 


chociaż łatwo pojąć, że konwencya nie od- 
powiedziała życzeniom w ogólności, wybór 
zaś księcia Couzy mógł tego lub owego 
niezadowolnić, niemniej jednak otwierała ona 
zbyt piękne pole dla narodowego działania, 
udzielała dość wolności do wyrobienia we- 
wnętrznćj organizacyi , aby godziło się 
marnować to pole pod nasienie niewcze- 
snych dążności i zachceń, a wolność u- 
żywać dla osobistych tylko widoków lub 
tryumfów stronnictwa. 

Obawy jakie się w tćj mierze przebijać 
w Europie zaczynały, usunął aż do pewne- 


CZAS 


sza jednak religię prawosławną jako religię 
państwa. Występuje przytóm bardzo stano- 
wczo przeciw rozwodom i zapowiada, że 
położy koniec temu zgorszeniu i nadużyciom, 
które są jednóm z głównych źródeł nie- 
szczęść spółecznych. (o się tyczy właści- 
wćj administracyt państwa, główny kładzie 
nacisk na wzmocnienie gminy, i na złoże- 
nie rad obwodowych, które głównie posłu- 
żyć mogą do przeprowadzenia zmian, jakim 
uledz muszą stosunki między właścicielami 
i włościanami. Ważnym jest bardzo ustęp, 
gdzie książe traktuje rzecz o wojsku. Rząd 


go stopnia mesaż księcia Couzy z dnia 18 |jego nie ulegnie pokusie utworzenia armii 


b. m. do Zgromadzeń narodowych w Jas- 
sach i Bukareszcie. 

Uderzą w nim przedewszystkiem sposób, 
w jakim przedstawiona jest konwencya z d. 
19 sierpnia. Na samym wstępie powiada 
książe, że polityką jego jest organizowanie 
Księstw połączonych. Z pomocą państw 
gwarantujących i dworu zwierzchniczego, 
era tymczasowości i agitacyi politycznej sta- 
nowczo zamknięta. Jeżeli dotąd wolno było 
łudzić się nadziejami i ksrmić osobiste wi- 
doki, to takowe powinny dzisiaj znikaąć przed 
pracą nad wyrobieniem autonomii, i przed 
swobodnem usiłowaniem urządzenia się we- 
wnątrz w drogićj wszystkim ojczyźnie. Chce 
ona odetchnąć po tylu klęskach i niepoko- 
jach, i złym byłby obywatelem ten, coby ją 
dłużćj w stanie niepewności chciał utrzy- 
mać i nieprzyłożył ręki do wspólnego dzie- 


i pomocy Księstwom, ta "w pienia zach 
jako i ludziach specyalnych, skoro znajdzie 
rękojmię spokojności i ładu na przyszłość. 

Wykłada więc obszernie hospodar swe 
plany przyszłej organizacyi, „przechodząc 
wszystkie gałęzie administracyjne. Poczyna 
od skarbowości jako nervus rerum, przed- 
stawia potrzebę ustalenia kredytu i donosi, 
że zamierza zaciągnąć w Europie pożyczkę, 
do czego stósowne już poczynił kroki. W od- 
dziale © sprawiedliwości, oświadcza, iż od- 
łączy sądownictwo wykonywane poczęści 
przez administracyę i policyę, aby je cał- 
kiem powierzyć trybunałom; wszakże lubo 
uznaje potrzebę zasady nietykalności magi- 
stratury sądowniczej, powstrzyma się z jej 
zastósowaniem, dopóki trybunały nie złożą 
dostatecznych dowodów, że zepsucie zaszcze- 
pione tylą wiekami, wykorzenionem zostało. 
Mówiąc o wyznaniach, obiecuje szanować 
wolność sumienia i wolność wyznań, ogła- 


milczeniem pokrywa tego rodzaju wypadki, a przy 
zdarzonój 'sposobności, głośno występuje z swóm 
zdaniem, przyjęła serdecznie rodaczkę za jéj uka- 
zaniem się na ggtatnim poranku. i zachwycona zo- 
stsła jéj Prześliznym śpiewem. Spiewała ona solo 
z opery Haendla, i duet z Makbeta z jednym 
z dobrych amatorów muzycznych, jakim jest p. 
Wł. Zaborowski. ale orysty i dźwięczny jój głos 
szorególnićj uderzył słuchsorów w solo, które 
z prawdziwym oddsła tslentem. Wielka to i nie- 
powetowans dlą opery Strata, że artystka ta nie 
zostanie tutaj, tgm bardziój, gdy doświadczenie 
nauczyło nas, jęk dlugo czekać należy, zanim 
który z rodzinnych talentów zdoła o własnych ei- 
łsch dojść do tago stopnia doskonałości, na jakim 
ta artystka stanęła, Zdaje się, że panna Zawiszo- 
wna w podróży gywojćj zawadzi także io Kraków, 
a wtedy bedziecie mieli najlepszą sposobność prze- 
konać się i sprawdzić, 0 ile słowa te nacechowa- 
ne są bezstronnogcis , msją0ę {ya na celu od- 
davis hołdu prawdzie i zasładze. 

odobnie świętnie jak Wieniawski zakończył 
poranki, gdyż ną ostatnim sala redutowa natłoczo- 
na była słuchaczami, Kątski w resursie rozpoczął 
wieczory, nie zwykłój tygodniowćj, ale oddzielnćj 
salonowćj muzyki, I tu sala resursy nabit była 
słachaczami, chociąż w orasach ostatnich, nikt nie 
mógł w Warszawie uskarżać się na brak i to do- 
brój muzyki. Wiele tu bsrdzo wpływa na to cena, 
dla tego warto ażeby artyści trzymali się tój drogi 
i więcćj liczyli na liczbę słachaczów, niź 


na dro- | 


stałćj nieodpowiednićj dzisiejszym zasobom 
i rzeczywistćj potrzebie. Ma on tak dobrze 
jak ktokolwiek inny to uczucie patryotyczne, 
drogie sercu każdego dobrego obywatela, 
ale nie widzi powodu naglenia zbytecznie 
wypadków. Armia taką będzie aby nie ob- 
ciążała skarbu, i jak najmnićj rąk odrywała 
od rolnictwa, dość jednak: silna, aby utrzy- 
mać spokojność i energicznie karcić spra- 
wców nieporządku. Z. tego się okazuje, że 
książe Couza chce siły zbrojnej na we- 
wnątrz a nie na zewnątrz. Dodaje atoli, że 
osobiście zatrudni się jej organizacyą, że 
sprowadzi instruktorów wszelkićj broni, po- 
stara się o zasoby broni i arsenały, jakich 
wymaga dziś sztuka wojenna, a kadry bę- 
dą wkrótce tak urządzone, iż w razie gdy- 
by niebespieczeństwo zagrażało, dosyć by- 


e E T pub 
cznych, gdzie najwięcéj zwraca uwagę na 
istniejący brak komunikacyi ; publicznego wy* 
chowania, zwłaszcza ludu wiejskiego; prze- 
mysłu, handlu t rolnictwa, rozdział naj- 
dłuższy, w którym rzucone myśli i zasady 
usamowolnienia włościan, nareszcie kilka 
słów o ministeryum. 'Tu znajdujemy skargę 
na dziennikarstwo. Powiada książe, iż spo- 
dziewał się znaleść w nićm użyteczny ór- 
gan do szerzenia idei praktycznych, wy- 
świecania kwestyj i ułatwiania zadań or- 
ganizacyjnych, i dla tego zostawił mu wol- 
ność najzupełniejszą. Zawiódł się atoli 
w oczekiwaniu, albowiem dziennikarstwo 
zamiast służenia krajowi, służyło tyl- 
ko walkom osobistym i najprostsze kwestye 
przedstawiało w sposób draźliwy. Spodzie- 
wa się, że dziennikarstwo opuści tę: drogę, 
którąby w końcu rząd zagrodzić musiał. 
Wszelako nieukracą książe wolności, a do- 


grść biletów, która już dobrze dała się wa znaki 
Warszawie. — 

Na początku ubiegłego tygodnie, odbyły się wy- 
bory w resursie kapieckiój W nich stokilkadzie- 
siąt osób mieło udział, głosowanie odbyło się 


łoby je rozszerzyć i zapełnić, aby stanęła 


ào Bióra BMkspedycy! „Osaes*. 
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LisTr miefrankewane mie przyjmują się. 
SE” Numer pojedynczy dziennika kosztuje 10 


centów. 


dać musimy, iż skarga jego wydaje nam się 
słuszną, przynajmnićj co do zaniedbania ja- 
kiego się dopuściło dziennikarstwo tameczne 
pod względem rozbioru spraw krajowych. 
Z jednego mesażu hospodara dowiedzieli- 
śmy się więcćj o położeniu rzeczy w Księ- 
stwach, aniżeli niewiedzieć z ilu numerów 
dzienników tamecznych. 

Poczóm książe tak reasumuje cel i spo- 
soby swćj polityki: Konwencya z r. 1858 
jest nieząchwianą podstawą prawa publi- 
cznego w IKsięstwach, idzie więc o to, aby 
państwo uorganizować szybko i silnie, tak 
iżby każdy mieszkaniec czuł, że jest dobrze 
rządzonym, a majątek publiczny i prywatny 
kwitoął i rozwijał się; wtedy Księstwa bę- 
dą na drodze postępu, połączenie ich będzie 
coraz silniejsze, a niepodległość coraz zu- 
pełniejsza. 

Po wyłożeniu programatu przystąpił ho- 
spodar do rozwiązania Izb. Nie chce on, aby 
krok ten uważano za tak zwany zamach 
stanu, lecz za prostą konieczność organiza- 
cyjną. Izby były wybrane dla ukonstytuo- 
wania władzy. To się stało. Teraz zacho- 
dzi potrzeba lab prawodawczych, należy się 
więc odwołać do wyborów, aby należną dać 
sankcyę dziełu. Szcezęśliwym będzie jeżeli 
z wyborów te same wyjdą Izby dla speł- 
nienia prawodawczego dzieła. 

Owóż w wielkiem skróceniu ów dokument, 
który jak się łatwo przekonać, nierównie 
więcćj jest administracyjnym niż politycznym. 
Unika? w nim książe (/ouza przedewszyst- 
kiem podniesienia jakiejkolwiek kwestyi w ten 
sposób, aby mogła posłużyć za hasło w no- 
wych wyborach. Sprawa po której nastaje 
rozwiązanie lzb bywa zwykle polem walki 
wyborczćj. Niechciał tego hospodar i przy- 
znać należy, że zręcznie krok ten trudny 
wykonał. Stanowisko jego w całym mesażu 
świadczy o usiłowaniu, aby zaspokoić Ku- 
ropę. W oddziale o cudzoziemcach, któryś- 
my z umysłu pominęli, aby tu nań zwrócić 
uwagę, niema wcale nacisku na drażliwą 
kwestyę juryzdykcyi konsularnćj. Dziś wy- 
wołałaby ona nie małe trudności, późnićj gdy 
organizacya przyjdzie do skutku, ustąpi ona 
sama z siebie, bo jak dobrze powiada Ho- 
spodar, tam gdzie jest bezpieczeństwo, i spra- 
wiedliwość i oświata, cudzoziemcy chętnie 
poddają się prawom krajowym. 

Dowiodą więc mieszkańcy Księstw, rozu- 
mu politycznego i wytrawności, jeżeli się 
zgodnie, stanowczo i energicznie przyłożą 


Rozumie się, że tego świętego obowiązku dopeł- 
niamy w myśli, i choć widzimy współbraci na- 
szych po całym rozrzuconych świecie, w téj chwili 
jednak czujemy się niejako połączeni z niemi w je- 
dno kółko rodziane, dls dopełnienia tego zwycza- 


z wielką jednością. Szło tu o wybór Komitetu, |iv, przy pierwszóm zabłyśnięciu gwiazdki. Wszsk 


lecz różnica jska skutkiem wotowania okszała się, 
jest nadzwyoraj małą à prawie wszyscy utrzymali 
się jak dawniój z wyjątkiem kilku, których Z Zà- 
stępców, posunięto ną członków. Nsjwięcćj głosów 
otrzymał dotychcząsowy dyrektor resursy jenerał 
Tomasz hr. Łubieński, który na 173 wotujących, 
mis? 172 za sobą. Wybory te zakończono stóso- 
= wieczerzą i jak zwykle wniesieniem kilku tos- 
st w. = 


Jednóm z najogólniejstych zajęć w Warszawie, 
było przy otowanie do wi ii Bożego Narodze- 
nis. Na ulicach miasta aż czerniło się od ruchu, 
zwłaszcza, że po temu sprzyjała i sanns, gdyż 
śniegu w dnisch ostatnich napadało na wysokość 
łokcia. Od 23go zaczęło nieco puszczać, z wiel- 
kim żalem dla Warszawian, którzy już naprzód 
cieszyli się wyborną sanną na święta. Do wili 
wszakże przetrwał, m 00 będzie z świętami, zo- 
bsczymy. 

Wspomniawszy o wilii Bożego Narodzenia, tym 
dniu tyle uroczystym dla całego chrześciaństwa, 
musimy dopełnić i owego bratniego obowiązku 
jakim jest połamanie się opłatkiem z temi wszy- 


gwiazdka ta wspólnie nam wszystkim przyświ 
i chociaż nawet rozdzielają ardo — p sA laang 
kiem naszym sięgnąwszy w górę, możemy około 
niój jedno stworzyć ognisko, i jedną i tę samą za- 
nócić piosenkę, jaką pągtuszkowie śpiewali przy 
żłóbku Dzieciątka, Przejęci tę myślą, słyszymy 
szelest łamiącego się w rękach naszych opłatka, 
widziemy spadające z niego białe o szki, przy 
zamienieniu wzejęmnych życzeń, owego jak mówią 
Dago roku, z którym kwi inne zacząć dni, 
stokroć gz : i pomyślniejsze > 
skich! zł ozęśliwsze i pomyślniej dla wszy 
nowo nadohodzącym rokiem, mieliśmy now. 
powitać o „p n. „Hrabina.“ Odbywane próby 
zapowi ziszozenie tego zamiaru; tymozasem 
od dni kilku twórca jéj Moniuszko tsk zapadł na 
zdrowiu, że podobno niespodzianka tą ominie 
Warszawę. A. wszystko szykowało się na nią i 
opera: ta byłaby miała wielkie powodzenie. W każ- 
dym jednak razie stacimy tylko na czasie, boć za- 
wsze prędzej czy późnićj przedstawienie jéj musi 
nastąpić. — 
O balu Sylwestrowskim jaki zwykle 31go gru- 
dnia deją w resursie kupieckićj, już nadmieęniają 


którym ten dziennik wpadnie dziś do ręki. po mieście, i zapewne będzie on liczny, jeżeli nie 
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do wykonania programatu podanego przez 
księcia Jana. Nic więcćj nie wzmocni ich 
kredytu, którego naturalnie do rozwinięcia 
swych krajowych bogactw potrzebują, jak 
przekonanie Europy, iż cała dążność i czya- 
ność w owem nowem państwie zwróconą jest 
na wewnątrz, bez żadnych zamiarów mo- 
gących zakłócić ową spokojność, o którćj 
utrzymanie tylko chodzi giełdom i kapitali- 
stom. Zresztą, przyszłość Księstw zależy 
od ich organizacyi, starając się więc głó- 
wnie, aby ją uczynić silną i istotną, pracu- 
ją dla przyszłości, a obecnie dają świade- 
ctwo, iż godnymi byli tej szczęśliwćj kolei 
losu na jaką ich wprowadziła Opatrzność. 


moresporacCr= CERS., 


Lwów 18 grudnia. 

(3. 0.) Audiatur et altera pars. Kolumny Czasu 
zostały w ostatnich tygodniach zalane artykułanii 
i korespondencyami o orgauizacyi gminy wiej- 
skićj, wszelako począwszy od projektu zalecają - 
cego utworzenie gmin w obrębie parafii aż do 
korespondencyi „z nad Rudawy* przypominającej 
dawne sejmowe „niepozwelam*, widzimy tylko 
rozprawy traktujące ton przedmiot ze stanowiska 
byłych dziedziców, uwzględniające przeważnie a 
często nawet i wyłącznie interesa i korzyści. tych- 
że; a nie widzimy ani jednego artykuliku przed- 
stawiającego tę sprawę, nie mówię już ze stano- 
wiska włościan, ale, ze stenowiska bezstronnćj 
sprawiedliwości. Artykuły Redakcyi Czasu stano- 
wią wprawdzie wyjątek, ale mówią ogólnikami i 
nie rozstrzygają rzeczy. Ta okoliczność powoduje 
mnie lubo nie wyówiczonego w polemice dzien- 
nikarskćj do napisania kilka uwag, nie podykto- 
wanych (jakby kto uprzedzony mógł sądzić) nie- 
nawiścią ku szlachcie, uwzględniającą wyłącznie 
interesa włościan z poniżeniem byłych dziedziców, 
ale natchnionych li tylko uczuciem bezwzględnćj 
słuszności i mających na celu nie wyłączne dobro 
jedcego stanu, ale dobro PRON: d.bro całego 
narodu. Nie powoduje mną również żaden interes 
osobisty, gdyż mojem urodzeniem i stanowiskiem 
spółecznóm należę właśnie do klasy większych 
właścicieli. dk pa. api 

Przy organizacyi giminy wiejskićj chodzi głó- 
wnie > toy jakie — dla a były dziedzio w gmi- 
nie zajmować powinien? 

Odpowiad+m na tò, że były dziedzic pod ws 
kimkolwiek nazwiskiem zwierzchnością gminy być 
nie może, a to na podstawie nestępujących zasad 
jasnych jak słońce, które chociaż żadnych dowa- 
dów niepotrzebują, wszelako w tym czasie po- 
wszechnego z«mętu wyobrażeń bliżćj rozwinięte- 
mi być muszą: e i k 

1) Żaden urząd publiczny nie może być odzie- 
dziczonym a tém mnićj nabytym przez kupno. Cy- 
wilizacya, postęp, duch cząsu a wreszcie 1 pra- 
wodawstwo prawie wszystkich oświeconych narc- 
dów potwierdzsją tę zasadę: jest to z 
wieku; nie wdając się w jéj stronę teoretyczną 
przejdźmy do praktyki. Gdyby właściciel większy 
został zwierzobnikiem gminy, mogłyby z=:jtó na- 
a) były dziedzic mógłby być 
niezdolnym do kierowania gminą z powodu wie- 
ku, kalectwa lub słabości, b) z powodu braku 
potrzebnego doświadczenia lub też przez niezna- 
jomość potrzebnych przepisów, ©) z powodu roz- 
licznych isnych zatrudnień lub też oddalenia; d) 
przypuszczając jak najlepsza chęci ze strony ogółu 
szlachty, nikt nie zaprzeczy, że w każdym stanie 
są wyjątki a nawet wyrzutki, a 1 takim dostałaby 
się w ręce zwierzchność gminna; e) własność 
większa nie jest zresztą wyłącznie w rękach szla- 
chty: wielka część własności tabularnych jest w rę- 
kach dorobkowiorów,. ludzi po większój części bsz 
wykształcenia nie mających innego otlu wyższego 
w swóm życiu jak tylko zbieranie grosza; 84 także 
i izraelici, których liczba powiększy się niezawo- 


stępujące wypadki: 


tegoż, przynosi już pożądany skutek, W niektó- 
AR bawie miejscach urządzają Na to konoerta, 
a w ianych robią już składki. 

Nie tu łatwiej nie idzie jak. 
na cele dobroczynne, a łatwiej jeszcze zabawy na 
cele dobroczynne. J 

Suma Warszawa nielicząc innych okolic Kes- 
lestwa , niesłychane daja tego przykłady. Gdyby 
tylko obliczyć wszystkie dobroczynne przedsta- 
wienia, bale itp. rozrywki; owe składki i ofiary O 
jakich głoszą publicznie, i te makonieo o jakich 
woale niswiemy, już to samo wystarczyłoby za do- 
wód szozodzobliwości; a cóż dopiero mówić o mia- 
stach i miasteczkach, o owych teatrach amator- 
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dnio, gdyby im rząd przyznał prawo nabywania 
dóbr. Każdy osądzi łatwo, coby w powyższych 
wypadkach za skutki dla gminy wyniknąć mogły, 
a że takowe wypsdki często zajść mogą nikt nie 
zaprzeczy; żaden zaś przepis od nich w zupełno- 
ści uchronić nie może. 

2) Nikt mie może być sędzią we własnej swej 
sprawie. Zasada ts jest jeszcze jaśniejszą jak po- 
przednia a przytóm starą jak świat, kto ma zdro- 
wy rozsądek zaprzeczyć jéj nie może. Przejdźmy 
znowu do praktyki: drść nam tu będzie na je- 
dnym przykładzie. Gdy obowiązkiem nowćj gmi- 
ny ma być także załatwianie drobnych sporów i 
sądzerie pomniejszych spraw, pomiędzy temi zaś 
szkody zrządzone przez włościan na polach, pa- 
stwiskach i w lasach byłych dziedziców główną 
odgrywają rolę, ci ostatni mieliby jako zwierzch- 
nicy gminy w każdym razie główny wpływ w przy- 
gądzaniu sobie przynależnego za szkody wyna- 
grodzenia. Czyby takowe w słusznój ilcśzi wypa- 
dło, wątpić należy. 

8) Jednym z głównych powodów niedozwala- 
jących ażeby były dziedzic był zwierzchnikiem 
gminy jest i to, ża podobna organizaoya wywo- 
łałaby wielkie nieukontentowanie pomiędzy wło- 
ścianami, którzyby uważali to za powrót do ds- 
wnego dominium, a zatóm i do poddaństwa, coby 
jak najgorsze skutki wywołać mogło. 

Mógłbym przytoczyć więcćj jeszcze powodów 
popierających moje zdanie, ale w tek'm razie mu- 
siałbym zająć wszystkie kolumny Czasu; powie- 
dziawszy więc co być nie może i nie powinno, 
wypada mi jeszcze w krótkości wyjawić moje 
zdanie o urządzeniu gminy. i 

Najprzód zgadzam się w zupełności z twier- 
dzeniem zawartóm w artykułach wstępnych Re- 
dskcyi Czasu, że były dziedzic połączony być po- 
winien z gromadą aby utworzyć samoistną gminę, 
gdyż inaczćj gmina nie byłaby gminą w prawdzi- 
wóra tego słowa znaczeniu, to jest, jednostką 
w organizmie państwa; wszelako dodam z mojćj 
strony, że polączenie to musi byś zupełnóm wcie- 
leniem byłego dworu w gromad:, gdyż wszelkie 
inne sztuczne połączenia przyniosłyby tylko nie- 
skończony zamęt i niezliczoną ilość paragrafów, 
a nie miałyby innego celu jak zadosyćuczynienie 
miłości własnój większych właścicieli; uznawanie 
zaś podobnych czynników byłcby poniżeniem dla 
przyszłój ustawy. Jaką zsś rękojmię może dać 
przyszła ustawa gminna byłym dziedzicom zaraz 
zobaczymy. 

Gdy, jak wyżćj dowiodłem, były dziedzic nie 
powinien. być zwierzchnikiem gminy, a wola rządu 
zapewniła tejże autonomię, wypływa, że gmina 
wybierać swą zwierzchność powinna. Projekta rzą- 
dowe podają census za podstawę wyborów do re- 
prozentacyi gminnój, wszystkie pranie kraje mo- 
nsrchiczne przyjęły również ilość płaconego po- 
dątku za podstawę wyborów do różnego rodzsja 
reprezentacyi, i nam więc jako żyjącym pod rzą- 
dam monarchicznym tę zasadę przyjąć wypada. 
Organizscya gminy polegałaby więc na następu- 
jących postawa dan 

1) Każda wieś (gromada) posiadająca pewną 
liczbę mieszkańców lub 
też płacąca pewrą jako minimum oznaczoną ilość 
podatku, stanowi gminę. Wsie (gromady) ni» po- 
siadające tego warunku, zostaną połączone z 84- 
siedniemi. 

2) Były dziedzic zostaje wcielonym do gro- 
mady. 

3) Sprawami gminy zawiaduje rada gminna; 
w celu wyborów do takowćj, członkowie gminy 
zostają podzieleni na trzy ciała wyborcze, z któ- 
rych każde mianuje równą ilość radnych. Były 
dziedzic tworzy pierwsze ciało wyborcze, jako. 0- 
podatkowany i misnuje trzecią część radnych z po- 
między członków gminy. 

4) Rala gminna wybiera zwierzchność gminną 
składającą się z wójta i ze stósownćj liczby przy- 
siężnych. 

5) Wójtem może być tylko tən, kto złożył 
w urzędzie obwodowym egzamin ze znajomości 
potrzebnych przepisów i otrzymał na to od tejże 


skich itp. rozrywkach, w których obywatelstwo 
ziemskie przyjmuje udział, a z których dochód na 
rozmaite zakłady i instytuta dobroczynne obraca- 
ny bywa. 

Z początkiem tego tygodnia, ukończone zostały 
obrady komitetu Towarzystwa rolniczego, na któ- 
re członkowie zjechali się do Warszawy. Miały 
one na celu przygotowanie wiela kwestyj, jakie 
goni na walnem posiedzeniu towarzystwa w mie- 


deny przoz ludzi, na któ- 
Ti 

iele, 
cenia z siebie w pierwszych latach zawiązania To- 
warzystwa, dla ozcgóż wątpić i o latach następnych 
i niewróżyć pomyślnej przyszłości. — 

O wydawnictwie mało dziś powiemy, bo czego 
tylko dotknąć, wszystko dziś głównie skierowane 
jest ku koleudzie, czyli na tak nazwaną Gwiazdkę. 
Każde niemal ogłoszenie, z którego nie sę wyjęte 
i doniesienia księgarskie, tchną tylko gwiazdkowym 


celem. 
Dawny obyczaj rozdawania podarków ozyli ko- 


władzy odpowiedni dekret. Taki wójt, który nie 
koniecznie ma być członkiem gminy, będzie pła- 
tnym przez gminę, za co rząd tejże stósowną 
ilość w podatkach opuścić zechce. 

6) Przysiężni mają być wybierani z pomiędzy 
członków gminy. 

Taka orzanizacya gminy, zgadzająca się w nie- 
których punktach z projektem komisyi lwowskiój, 
zdaniem mojóm byłaby najodpowiedniejszą obe- 
cnym potrzebom. Obręb wsi wydał mi się najstó- 
sowniejszym, gdyż tym sposobem policya miejsco- 
wą będzie mogła być dokładnie sprawowaną. Sta. 
nowisko byłego dziedzica zostanie dostatecznie za- 
bezpieczonóm, gdy oddzielne ciało wyborcze two- 
rzyć będzie. Wójt będzie wprawdzie podobnym do 
dawnego mandatsrynsza, ale z tą różnicą, że bę- 
dzie on zostawać pod kontrolą przysiężnych i rady 
gmianćj, która go wybiera i z powodu nadużyć 
w k:żdój chwili zawiesić a następnie oddalić mo- 
że. Wybór wójta jako posiadającego dekret rzą- 
dowy nie potrzebuje więcćj ulegać potwierdzeniu 
urzędu powiatowego, przez oo gmina osiągnie 
większą samojstność. Rozumie się, że i były dzie 
dzio wójtem obrany być może, jeżeli posiada wy- 
żćj wymienioną kwalifikacyę. 

Može być, że przez podobne urządzenie gminy 
mik ść własna większych właścicieli cierpieć bę- 
dzie, ale wszystkim dogodzić trudno; dobro więc 
ogóła musi jsk wszędzie tak i tu zająć pierwsze 
miejsoe. 


Paryż 24 grudnia. 

Broszura „Papież i Kongres* zrobiła ogromne 
wrażenie. Rozkup jéj wyrównsł rozkupowi innych 
broszur tegoż autora. Wszystkie dzienniki angiel- 
skie wołają, że konklazya broszury jest konoesyą 
dla Anglii. Nie można temu zaprzeczyć, skoro bro- 
Szura Sama to wyznaje. Można tylko dodać, że 
konkluzya broszury jest także koncesyę dla opinii 
Francyi. Mimo pozorów, o których wspomniałem 
w ostatnim liście, Cssarz nie miał zapewne stałe- 
go planu wsprawie włoskićj. Miarkował on tylko 
wypadki za pomocą osób, które mu były wylane 
i spoglądał} na bieg rzeczy i opinii. Czytelnicy 
Czasu pamiętają, że w zawiłój sprawie włoskićj, 
byłem zawsze za pogodzeniem dwóch zasad, na- 
derważnych: religii i narodowości] i że spo- 
glądając na kierunek opinii i politykę angielską, mó- 
wiłem: „Cesarz nie da sobie wydrzeć broni, któ- 
rą posisda i nie zezwoli, aby Anglia nią się wzmo- 
oniła.* Z pomiędzy różnych domysłów, ostatni 
domysł znalazł sprawdzenie. Koncesya broszury 
jest wyraźną i wymuszoną, lecz nie jest katolicką. 
Dzienniki angielskie i tutejsza Pressa źle rozumie- 
ją tę koncesyą. Cesarz broni i dzisiaj katolicyzmu, 
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broszury było oddawna wiele umysłów. Część 
duchowieństwa jak mówią miała niektóre skru- 
puły i te skrupuły stara się usuwać w dzi- 
siejszym numerze Constitutionnela pan Grandguil- 
lot. Kto zastąpi, pyta się pan Grandguillot, przy- 
chody pobierane dotąd z Romanii a potrzebne dla 
Ojca świętego? czy narody katolickie będą płacić 
dawne święt>pietrze? czy ten podatek będzie za- 
leżny od dobrćj woli rządów lub większości parla- 
mentu? Pan Grandguillot odpowiada, że trudność 
ta może być łatwo usuniętę drogą międzynarodo- 
wego zobowiązania się do płacenia pewnéj kwoty 
rządowi papiezkiemu w stosunku ludności wyzna- 
jącój wiarę katolicką. Pan Grandguillot dodaje, że 
zobowiązanie takiego rodzaju, stanie się długiem 
niensruszalnym a zatem bezpiecznym, jak była 
bezpieczną pensya płacona przez Francyą zmazłój 
niedawno księżnie Orleańskićj. 

Broszura „Papież i Kongres" jest pracowicie 
stadyowaną, bo zawiera stronnice wielkićj wagi i 
myśli częstokroć piękne. Zadanie tój broszury jest 
tak ważne, że poważniejsze dzienniki nie spieszą 
się z objawieniem swego zdani*. Nie zdarzyło mi 
się widzieć Paryża tak poważnie zsjętego i tak 
poważnego. Myśl broszury jest tylko projektem i 
o tym projekcie zadecyduje kongres, Jak przyj- 


lendy na Boże Narodzenie, utrzymuj» się tu w ca- 
łej swojćj mocy. Nikt tu tego nie bierze za złe, 
bo wszyscy w ogóle mają słabOŚĆ do starych zw y- 
ozajów. Zdaniem naszem, Słabość tą jest szlache- 
tną, tem bardzićj, że obserwująo mniejsze, przy- 
zwyczajamy się do poszanowania poważniejszych 
rzeczy, a biada byłaby krajowi, któryby zrzekł się 
dobrowolnie najpiękniejszych tradycyi, lub lekce 
ważył dawne obyczaje swych Przodków. 

Cała zatem Warszawa kolenduje w najlepsze, 
młody czy stary, wszystko tO zarówno; nikt się 
nie wyrzeka przyjęcia daru» nikt ofiarowania ta- 
kowego, stąd powstają wzsjemne zamiany, przy 
których mało kto uważa na Wartość przedmiotu, 
a więcój waży pamięć przyiacielską, Stąd też lioz- 
ba nagromadzonych ooro0*Nie po wszystkich skle- 
pach przedmiotów, na tego rodzaju podarki, prze- 
chodzi wszelkie pojęcie. Największą rolę odgry- 
wają zabawki dziecinne, %19 pod tym pozorem 

ryją się i zabawki dla dojrzałych dzieci, któro 
pod formą kolendy przechodzą ciągle z jednych 
rąk do drugich, bawiąc tak małych jak większych. 
Dlatego też jak powiedzieliśmy wyżej, i wyda- 
wnictwa tój chorobie uległy i ofisrowanie na gwiazd- 
kę najpoważniejszego , 
przyjęte, jak ofiarowanie cukierka lub lalki, z któ- 
rych te ostatnie, mówiąc tu nawiasem, do tego 
doprowadzono, że już nietylko ruszają oczami, 
panów pozer — pe ok nÈ 

spomnieliśmy powyżej o śniegach, a zapomnie- 
liśmy dodać, jak wielką wyrządzają nam krzywdę 


ieła, jest tu tak dobrze |T7 


mie ten projekt Rzym i kardynał Antonelli? Ce- 
sarz ma tyle powodów wewnętrznych i zewnętrz- 
nych oszczędzania duchowieństwa i bronienia sto- 
licy apostolskićj, że spodziewać się należy, iż je- 
żeli zostanie przyjęta przez kongres kombinacya 
którą proponuje, będzie połączoną z tak pewnemi 
warunkami wykonanie, że opozycyą duchowieństwa 
i stolicy apostolskićj usunie. Kongres ma się ze- 
brać dnia 19 stycznia. Martinez de la Rosa nie 
choe zas'ąś6 na kongresie. Zdaje się, że go zastąpi 
pan Calderon Collantes, minister spraw zagrani- 
cznych. Hr. Csvour zasiądzie z pewneścią na kon- 
gresie. Ze strony Szwecyi zasiądzie jenerał Gustaw 
Nordin, 8z:mbelan królewski i baron Adelsward, 
ambasadcr w Paryżu. Neapol przyszle margrabie- 
go Antonini. 

Broszura „Papież i Kongres* wyszła w Timeste 
w tłumaczeniu angielskiem, w tym samym czasie 
co w Paryżu. Dla Anglii tylko zdradzono sekret 
broszury i zakomunikowano ją w próbach. 

Baron Bourqueney miał być mianowany przez 
Cesarza hrabią. 

Sprawa kanału suezkiego idzie dobrze. Sułtan 
zezwala na kansł suezki, ale z warunkiem zagwa- 
rantowania przaz Europę bezpieczeństwa i całości 
anye Pan Thouvenel miał się do tego przy- 
chylić. 

Rząd poświęca koniec bieżącego roku na różne 
prace wewnętrzne. Cesarz zadecydował kilka ko- 
sztownych pra? publicznych około rzek, które 
przez wylewy robiły szkody.“ Zadecydował także 
sag ech artyleryi i pociągów, a zmniejsze- 
nie awk ciężkiej, coraz mnićj użytecznćj 
w wojnie. C-:sarz rozdał różne nagrody osobom, 
które z dobrój woli. trudnią się ułożeniem staty- 
styki rolniczej. Minister spraw wewnętrznych 0- 
głosił sprawozdanie z postępu Towarzystwa wza- 
jemnój pomocy, instytuoyi bardzo użytecznćj. Rok 
1859 kończy się nie źlę. Giełda trzyma się dobrze. 
Handel się ożywia. Minister fiaansów ma zniżyć 
procent bonów skarbowych. 

Cesarz jaa wozoraj o 106j z rana Paryż 
z księciem Oranii, udając się na polowanie. Ksią- 
żę Oranii jest młodzieńcem ro ym, rumianym i 
żywym. Wieczorem książę Oranii był z księciem 
Napoleonem i księżną Matyldą w operze na „Her- 

anum. * 

Zmikł zupełnie mróz i nastało błoto. Zaczyna- 
ją się wnosić na bulwarach budy noworoczne. 
Wchodzimy w trudy znamionujące tę porę roku. 
Nowin jest miło. Margrabia Galiffet pojedynko- 
wał się znowu z margrabią Lauriston. Szczęście 
że się pogodzili i że już o nich nie będzie więcój 
mowy. Proces małżonków Migeon jeszcze się nie 
skończył. Dziś replikował w sądzie pana Berryer 
pan Juliusz Favre adwokat Migeona. I ten pro- 
ces nie jest UŁ OWE 

. . . A tš âle Courrier 
du Dimanche staje się ostrożnym. Wypiera Bię, 
ahy był orleanistowskim i przyznsje się tylko do 
miłości liberalności, jak zapewnił, konstytucyjnej. 
Patrie mau wierzy. W dzisiejszym numerze tego 
dziennika pan Bourgoing ogłosił dobry artykuł o 
traktach wiedeńskich, w którym dotyka różnych 
spraw ze znajomością rzeczy. 

Piszę w wilię Bożego Narodzenia. Kiedy w Pol- 
soa dzień ten jest obchodzony z religijnością i 
barwą narodową, tutaj widać tylko chęć zabawy, 
chęć przepędzenia jak najweselój tak zwanego 
Rewelionu. We Franoyi religijność i familijność 
znikły zupełnie z obchodów narodowych. Żałają 
tego Francuzi i kisdy im się opowiada jak sę 
obchodzone nasze święta, przejmuje ich uszano- 
wanie dla Polski. Choć różnica w religii, Polska 
ma to wspólnego z Anglią, że czci swe święta i 
że święta te pielęgnuje troskliwie jak drogą insty- 
tucyę publiczną. 


„04 Londyn 22 grudnia. 
L. Najtrudnićj jest pisać co nowego mod 
wtenczas kiedy nikt o niéj nie myśli, sni się nią 
zajmuje. A włsśsie teraz taka tu pora przy nad- 
chodzących świętach: Merry Christmas i happy New 
Year. Przygotowania do nich, obmyślanie kolęd i 


yz 


z powodu opóźnisnia się gazet zagranicznych. 
Z drugiej znowu strony, śniegi te także mają swo- 
ję wartość. Trzeba bowiem wiedzieć, że w wielu 
miéjsoach królestwa dawał się czuć brak wody, 
i gdyby nie owe śniegi, kto wie ooby się z tego 
braku wywiązało. Ż dwojga zatem złego wolemy 
już dowiedzieć się później o kilkanaście godzin, 
co się dzieje z kongresem, aniżeli usychać z pra- 
gnienia |— 

Na tom podobno już i koniec tygodnie 
szozegółów. Nie wszystkie ons może Sewecie 
nie nasza w tem wina. Niech sobie za to odpo- 
wiada sam tydzień, dla czego nie dostarczył nam 
więcej materyałów, które rozwodniwszy, mogli- 
byśmy „zapełnić Sprawozdanie niniejsze. Sztuka 
to bowiem pisać o niczem. nicy domagają 
się faktów, a tych stwarzać niemożna, skoro się 
same nie rodzą. Wolemy przeto poprzestać na 
tem, co się już podało, aniżeli kręcić bicz z pia- 
sku, z którego nawet i trzasnąć nie można bo się 
natychmiast rozsypie.— 

Ale ale — jeszcze jedno. Podobzo po śmierci 
Piwarskiego profesora, ma objąć kierunek części 
sunkowej w Tygodniku Ilustrowanym, Dyrektor 
tutejszej szkoły sztuk pięknych Ksawery Kaniew- 
ski. Byłby to wybór dobry, ale jeszcze nie ma 
w tem nio pewnego. e 

Q 


cir um me Io 


CZAS z Czwartku 29 Gridnia 1558: 
EE EO O PZK ANNA (2 - 


gościwności, aby jak najwoseléj przyszły tydzień 
w gronie przyjacielskić n rrzepędzić, najwięcój 
sprawiają zajęcie. „Dzia Bożego Narodzenia jest 
najulubieńszćm świętem u Anglików, a ponieważ 
tego roku przypada na niedzielę, kupcy dodają 
do niego następny poniedziałek, uwalniejąc służ- 
bę sklepową i po zakł:dach od zatrudnień. Mi- 
nistrowie i nrzędnicy, poczynają już rozjeżdżać się 
na święta. Każdy kto tylko może uwalnia się cd]i tak ostra zima przed Świętami. Mróz był nad- 
codziennych zajęć i pracy, aby wypocząć i ode- zwyczajnie ostry, w n'ettórych stronach na 12 do 
tchnąć swobodą. Sama królowa zjeżdża do Wird-|15 stopni niżój zera, jakiego od 18 lat niepa- 
sor, aby święta przepędzić na rozdzielaniu hojną | miętają. Przez dwa ostatnie dni była odwilż, sle 
ręką darów świątecznych między ubogich. Nikt|dziś znowu mróz bierze. Z Paryża również do- 
więc, prócz może lordów Palmerstona i Russella, | chodzą skergi na tęgość zimną, 

o polityce nie myśli, ani chce słyszeć o kongre- 

. T... 


sie, nie pyta jacy się nań zjadą pełaomocnicy, ani 5 : 
na czem sę to wszystko skończy. Niechaj się oto kło-| Kraków 28 grudnia. Wzmiankowany wczoraj 
pocą lordowie Cowley i Wodehouse, oni jako peł-|artykał z Krakauer Zeitung 6 używaniu języka 

polskiego w stósunkach z władzami, jakoteż wy- 


nomocnicy Anglii zdołają wszystko załatwić, to 
ich już sprawą. Publ czneść angielska wszelako |dane w tym względzie rozporządzenie ministeryal- 
ne brzmi : 


rada była w tych dnisch słyszeć nowinę, że hr. 

Cavour, pomimo wielkićj stawiarćj przeciw nięrmnu| Jego Excelencya Minister Spraw Wewnętrznych 

opozycyi, będzie przecie reprezertantem Sardynii] wydał pod d. 20 b. m. do tutejszego Prezydyum |; 

na kongresie. N kt tam od niego nie jest potrze- | Rządu krajowego rozporządzenie, którego przed- 
miotem jest uporządkowanie zachowywania się 


bniejszy, ile że on był n:jczynniejszym podżega- f 
czem wojny; swiadomy najskrytszych do niéj po-| władz politycznych pod względem języka urzę- 
dowego w politycznych czynnościach bió- 


budek, zostawszy powiernikiem C'ssrzą Napoleo- s 
na, przyczynić się może nejskatecznićj do wyje-|rowych mx podstawie istniejących stósunków i 
śsienia istotnych zamysłów, jakie przewodniczyły | potrzeb kraju. Rozporządzenie to szczególnićj zwra- 
w całój kwestyi. | ca na to uwagę, iż jednem z najistotniejszych za- 

dań władz politycznych powinna być dążność do 


rugą weżniej | 
dla Auglików, pozyskania ufności mieszkańców dla wspomagania 


rzeźwiono i przywracano do życia. Wedle wiado- 
mości zebranych przez dzienniki, liczba wszystkich 
bawiących się ślizgawką w różnych miejscsch te- 
go dnia misła wynosić 283,000 osób. Bie 64 
z nich odbywali tańce przy odgłosie piszozałe 
i bębnów; drudzy za zmrokiem — ą ci p<dobno 
byli Niemcy — ślizgali się przy zapalonych pocho- 
dniach. Rzadko zdarza się w Anglii tak wczesna 


ny miejskiej nie mającćj niegdyś prawa juryzdy- 


piśmie lub przedłożenia ustnego, doręczenie wła- 


przełożony gminy lub własności ziemskiej, albo też 
urząd pomienionej gminy miejskiej obrał do pro- 
wadzenia czynności w stosunkach z władzami. a 

5) Erzełożoa pm bowiem gmin wiejskich, posia: 
dłości dworskich, tudzież gmin nie mających nie- 
gdyś prawa juryzdykcyi, zostawia się do woli— za- 
strzegając postanowienia nowej ordynacji gminnej, 
wybrać sobie do wewnętrznćj słażby swojego u- 
rzędu i korespondencyi z władzami rządowemi ję- 
zyk niemiecki albo polski jako język biórowy. 

6) Przełożeni tych gmin miejskich, które aż do za- 
prowadzenia urzędów powiatowych miały prawo 
jaryzdykcyi, a od tego czasu 


szą nowinę, ale mnićj przyjemną 
przyniosła depesza ze Stambułu o 


jest przełożonym gmin wiejskich, posiadłości dwor- 
postsnowienia rządu wysokićj Port względem |i wspierania działalności urzędowej. skich i nieuprawnionych dawniej do jaryzdykcyi 
przekopu Sueskiego. Przyzwolenia Porty na ten] Dla osiągnięcia tego cela niezbędnem jest, aby|miast, używać wybranego przez nich języka bió- 


przekop tém muićj się spodziewan*, gdyż przez 
tyle lat Sułtan był mu Kornai A a uległ. 
Rząd angielski niespodziewsł się, że sprawa ta 
taki obrót wi źmie, a mnićj jeszcze, żeby Francya 
znalazła w niéj poparcie od trzech poselstw: ro- 
syjskiego, pruskiego i austryackiego; zostawiając 
w ten eposób Anglię odosobnioną. Nosi to cechę 
i jest wynikiem według Observera krętćj i podstę- 
pnćj dyplom:icyi; następstwa jéj ukażą się zawo- 
dne. Nacisk ten na słabą Portę coś więcćj znaczy 
jat sam przekop międzymorza Suezkiego, który 
wedłog zdania najdoświadczeńszych inżynierów, 
tak holenderskich dawnićj jak angielskich w now- 
sych czasach, między których policzyć należy 
Stephensona, który w tym celu z polecenia rządu 
podróż do Egiptu odbywał; przekop ten według 
ich zdania, nie może nigdy być praktycznym, i 
przede ęwzięsie pP. Lessepsa nel ży do rzędu o- 
wych spekulicyj, które akcyonaryuszów muszą 
narazić na niszawodne straty, Lord Paimerston 
opierając się na zdaniu kompetentnych sędziów, 
czuł się w obowiązku jako mąż stanu ostrzegać 
zawczasu kapitalistów swego krsju aby w tym jak 
twierdził marnctrawnym i zgubnym projekcie nie 
brali żadnego udziału. Lor S radford olie 
długo odwodził Sułtana od przyjęcia go i sir 
Henry Bulwer po n'm wolał się także od niego 
woale wyłączyć, co poczytują mu tu za zaletę. 
Aby wam dać wyobrażenie jak liczaą może An- 
glia wystawić arm'ę na własną obronę z samych 
ochotników złożoną, nadmieniam jle ich uzbroiła 
roku 1804, kiedy Napoleon I zdawał się zagrażać a k 
wylądowaniem ra jéj brzegi; skąd motna wziąść | w ich urzędowych między sobą stósunkach, język 
miarę, ileby ich teraz na odpar.ie oboćj napaści|niemiecki uchodzić ma za wyłączny język urzę- 
mogło stanąć. Wedłog Dziennika Statystycznego | dowy. | feet : 
z oxéj epoki, oddziały ochotników rozmaitćj bro-| Co się jednak tyczy zetknięcia się służ- 
ni wynosiły przeszło trzy od sta w stosunku do|bowego władz politycznych ze strona mi, 
ludności. Londyn wrsz z Midlesexem wystawiły | tj. tak w traktowaniu ustnem ze stronami, jakoteż 
armię 46,000 pieszych i konnicy. Hrabstwa połu-|w urzędowych doręczeniach, język urzędowy wy- 
dniowe, j:koto: Wilt, Dorset, Śsmers:t, Davon i| maga w tym względzie wzmiankowanego uporząd- 
rnwali, uzbroiły swym kosztem blisko 42,000 | kowania, na podstawie istniejącego w tym obrębie 
ludzi, a drugie prowincye więcćj oddziałów prawie |rądowym języka krajowego, jakim jest język 
w. równym stosunku, tak, żę Wielka me polski, i w tym kierunku zarządza się co nastę- 
miała wtenczas si jr ną z 350,748] puje: > 
ochotników. A = „zer kk Ląd roku 1804| 1) Zostawia się stronom do woli, we wszystkich 
niemal podwoiła się, Anglia może przeto roku | jakiegokolwiek rodzaj: podaniach zanoszonych do 
1860 lub następnego mieć 750,000 ochotników, i| władz politycznych, używać języka niemieckiego 
to mie licząc Irlandyi. Do tój prowincyi jak da-|albo polskiego. 
wnićj tak i teraz, rząd sngiels i niema dość ufao-| 2) Protokóły prowzdzone z powodu przesłacha- 
ści, by w niéj na f nia stron, świadków, biegłych lub też obwinionych 
czych przyswalsć; o jakikolwiek karygoday czyn, którego dochodze- 
rzyć je tylko ną ziemi angielskićj. Słychać atoli, |nle należy do władz politycznych, spo:ządzane być 
iż i pod tym względem nastąpi teraz zwolnienie, | mają w języku niemieckim lub polskim, stósownie 
ile że Irlandczycy do tego, jak osoby przesłuchiwane, w jednym lub 
Od lágo t. m. drugim z obu tych języków a się wyrażać. |ł 
mrozy, niekied 3) W doręczeniach urzędowych odpowiedziach, 
ich jest po Poek, wszystkie pokryły się lodem | zawiadomieniach, wezwaniach itp.) władza używać 
bi ma tego z obu wymienionych języków, tj. niemie- 


na niezmierną uciechę biegających na łykwsch.| ma jych je 
Tysiące tóż ich wysypywało się codzień na lód i| ckiego albo polskię o W jakim ustne przedstawie- 
3 nie przyjętem zostało do protokółu. 


w zetknięciu służbowem władz z mieszkańcami, a 
przeto tak w trąktowaniu ustnem ze stronami, ja- 
koteż w urzędowych do nich pismach używać ję- 
zyka dla nich zrozumiałego, albowiem pod tym 
tylko warunkiem spodziewać się można odpowie- 
dniego wpływu na ludność w duchu rządowym, 
tudzież w ogóle skutecznego działania urzędu. Nie- 
stósowny to zwyczaj, sprzeciwiający się naturalne- 
mu pojęciu zrozumiałości, ażeby urzędowe doręcze- 
nia sporządzanemi były do tych nawet osób wje 
zyku niemieckim, które nie są w takowym biegłe, 
a które przeto dla obeznania się z treścią urzędo- 
wego pisma zmuszone są dopiero starać się o tłu- 
macza, co jak uczy dotychczasowe doświadczenie, 
pominąwszy już wszelkie inne niedogodności, sta- 
wało się szczególnie powodem znacznego zwiększa- 
nia czynności biórowych, albowiem pokątni pisarze 
korzystając z nieświadomości stron, nagabywali 
władze częstokroć ponawianiem spraw choćby ną 
bardzićj bezzasadnych albo już ostatecznie zakoń- 
czonych. 

Wzgląd ten zasłaguje osobliwie w gminach na 
szczególną baczność, albowiem dobro publicznego 
porządku i moralnego stanu przedawszystkiem 
zrozumiałość przewodniczyły i aby wybiegi pokątnych 
pisarzy niemiały wolnego przystępu. 

W nadeszłem przeto rozporządzeniu ministe- 
ryalnem zachowanie się władz politycznych w na- 
stępny sposób przepisanem zostało. 

Jako niewzruszoną zasadę zachowywać należy, 
że w wewnętrznćj służbie władz politycznych i 


rowego, albo też w duchu postanowień pod 2i3, 
innego języka nie biórowego. : 

8) Wzmiankowani pod 6 przełożeni gmin miej- 
skich niegdyś prawo juryzdykcyi mających a nastę- 
pnie posiadających uorganizowany magistrat lub 
urząd gminny, jakoteż szczególniej magistrat mia- 
sta stołecznego, są pod względem języka urzędo- 
wego w zetknięciu służbowem ze stronami olowią- 
zani trzymać się tych samych przepisów, jakie pod 
218 obowiątywać mają władze rządowe. 
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Wiedeń 27 grudnia. Zapowiedziane od dawna 
prawo urządzające zarobkowość, podpisanem zosta- 
ło przez N. Pana w dniu 20 b. m. i pierwsze je- 
go cztery rozdziały zamieszczone są dzisiaj w Ga- 
zecie Wiedeńskiej, jak niemnićj patent cesarski do 
tego prawa odnoszący się. Wchodzi ono w wyko- 
nanią z dnlem 1 maja r. 1860 we wszystkich kra- 
jach koronnych prócz Wenecyi i Pogranicza woj- 
skowego. 

Patent cesarski pomieniony brzmi: 


uporządkowania jedno- 


twienia takowego o ile można, 
Naszych Ministrów i Naszćj Rady 


zarobkowej, i rozporządzamy co następuje: 

I. Ustawa ta zarobkową wejść ma w wyko- 
nanie od dnia 1go maja 1860 w całym obszarze 
Naszego Państwa, prócz obrębu rządowego wene- 
ckiego i Pogranicza wojskowego. 

IL Istniejące przepisy względem osiedlania się i 
prawa pobytu nie są niniejszą ustawą naru- 
szone. 

1II.-Wszystkie dotychczas 
względem otrzymania konsensów i pozwoleń na 
prowadzenie rzemiosł, fabryk i handłów, jakoteż 
wszystkie dawniejsze nakazy względem onych wy- 
konywania, przestają od pomienionćj epoki obo- 
wiązywać. 

IV. Postanowienia 
czeniami +w następującym artykule wymienionemi, 
stosują się do wszystkich zątrudnień zarobkowych, 
czy takowe 


lab przerobienie przedmiotów na sprzedaż przezna- 


obowiązujące przepisy 


prawo nie odnosi się do następu- 
jących zatrudnień i przedsięwzięć; i takowe pod- 
legać; nadal będą dotychcząsowym przepisom: 

a) Produkcya rolnicza j Jęśna wraz z rękodzie- 
ami. do nich należącemi, o ile takowe mają głównie 


roje snuło się widz 


zależące 
woe. Na Serpentine w Hyde- Parku było do Doręczenia te mają być zawsze w*jednym tylko | w moc prawa górniczego od konsensu. urzędów 
10,000 arzy i na ślizgawce. W jednóm miej- ządzone języku, górniczych; ssi s.s 


łytwi iej 
z . . . . . t : 
lód zę uszło ood się z pięćdziesiąt os 


Jeżeli ani Podanie ani ustne przedstawienie nie 
„Oltar 
obiet i 


pośredniczyło, doręczenie z urzędu ma w tym zo- 
bu języków nastąpić jakiego dotycząca strona uży- 
wa w zwykłych swojch zatrudnieniach. 

4) Jeżeli doręczenia wychodzą od władz do gmin, 
wtedy rozróżniać należy między gminami wiejskie- 
mi i miejskiemi, a znów co do tych ostatnich, 
między temi którą aż do uorganizowania najniż- 
szych władz rządowych miały prawo juryzdykcyi i 
od tego czasu Posiądają "organizowany magistrat 
lab urząd gminny, 4 jnnemi gminami miejskiemi, 
względem których przypadek ten nie zachodzi. 

W doręczeniach wydawanych do gmin wiejskich, 
posiadłości dworskich i do tych gmin miejskich, 
które niemiały prawa juryzdykcyi przed wprowa- 
dzeniem w życie urzędów powiatowych,. władza 
używać ma tego języka, w jakim było zanoszone 
podanie pisemne lub przedstawienie ustne od gmi- 
ny, posiadłości dworskiej lub wzmiankowanej gmi- 


i 


c) zatrudnienie literackie, prawo autorskie na- 
kładów własnych i sztuki piękne; 
d) najem panay (wyrobek itd.); 
żba Towarzystwa zwanego 
ciety*, ah i tam latem j zimą dla rato- 


wlec z wody tonących, wyjąwszy jedne błopca 
którego czapk wydozyto pływającą po 2 ie, 

gdzieś pod lodem utonąć. Do 
no żadnćj 


npościąc owych; 

8) wykonywanie Toki lekarskićj (lekarze, chi- 
rurdzy, dentyści, okuliści, akuszórowie i akuszerki 
itd.), przedsiębiorstwa zakładów lekarskich wsze]. 
kiego rodzaju, licząc w to zakłady położnicze, o- 
błąkanych, kąpielne, wód mineralnych; aptekarstwo, 
!konowalstwo wraz z miszkarstwem; 0 


nazwiskiem Knapp, szczegó]nićj 
odznaczył się dawaniem pomocy. Opatrzor bę- 
dąo w pstentowy z korku pas, wynalazku kapita- 
ną Ward, chodził pół godziny po wodzie, i udało 
mu się wyratować dwie kobiety i jedno dziecko. 
Uratowanych zanoszono do szpitala, gdzie ich 


keyi. Jeżeli nie było pośredniczącego podania na; chowaniem, tudzież 


My Franciszek Józef lszy x Bożój łaski Cesarz 


„zamiare 
stajnie zarobkowości w Naszem Cesarstwie, i uła- 
po~ wysłuchaniu 
Państwa udzie- 
lilismy Naszego potwierdzenia następującćj ustawie 


ifi niektórzy inni 


wie, niby rodzaj oznacza protokółu. Stan 


3 
A BADANIE, 


h) zajmowanie się prywatnem nauczaniem i wy- 
zakłady do tegoż się odnoszące; 
i) rękodzie!ne roboty zakładów publicznych mi- 


dzy stosować się ma do mę jezyka, jaki sobie | łosiernych, naukowych, karnych i poprawczych; 


k) przedsiębiorstwa 
kowych, zastawów, 
dności; 

]) przedsiębiorstwa kolei żelaznćj i żeglugi pa- 
rowej; 

m) żegluga morska podlegająca prawom mor- 
skim i rybołostwo morskie; 

n) przedsiębiorstwa stałych przewozów na rze- 
kach, jeziorach, kanałach it.d. tudzież zakłady 
spławiania ; 

o) przedsiębiorstwa publicznych zabaw i wido- 
wisk wszelkiego rodzaju; 

p) przedsiębiorstwa czasopismów i ich sprzedaż; 

q) handel obnośny i inne zatrudnienia oparte wy- 
łącznie na przenoszeniu się z miejsca na miejsce. 

VI. Nabyte na podstawie dotychczasowych po- 
stanowień prawnych konsensa osobiste na rzemio- 
sła, fabryki i handle pozostają nietknięte i takowym 


zakładów kredytowych, ban- 
zabezpieczenia, rent, kas oszczę- 


j przysługują wszystkie te prawa rozciąglejsze, jakie 


niniejsza ustawa przywiązuje do prowadzenia jako- 
wego zarobku. 


ści przywiązane do realności, nie 
mogą być wydawane. 

VIIL. Co się tyczy monopołów i skarbowych re- 
galiów, tudzież istniejących w niektórych krajach 
koronnych praw propinacyi i młynów, tudzież be- 
neficyów realnych, względem takowych d>tychcza- 
sowe przepisy nie przestają obowiązywać. 

IX. Prawa przyznane przez patenta swobody 
właścicielom przywilejów na wynalazki, ulepszenia 
i odkrycia, nie będą niniejszą ustawą naruszone. 

X. Nasz Minister spraw wewnętrznych ma sobie 
polecone wykonanie tój ustawy. 

Dan itd. w Wiedniu d. 20 grudnia 1859, pano- 
wania Naszego dwunastego roku. 

Franciszek Józef w. r. 


Hrabia Rechberg w.r. Baron Bruck w.r.— Hrabia 
Nadasdy w.r. Hrabia Gołuchowski w. r. — Bar. 
Thierry w. r. 

Z najwyższego nakazu: Baron Hansonnet w. r. 

(Samo prawo podamy następnie.) 

— Nowy. poseł francuski w Wiednia margr. 
Moustier dziś spodziewany był w Wiedniu. Po. 
słem sardyńskim przy gabinecie tutejszym będzie 
Jocteau poseł w Bernie, który był drugim pełno- 
mocnikiem na konferencyach w Zürich. 

A 2060 Rpa 4: RE AZ Da 

Kronika miejscowa i zagraniczna. 

Kraków 28 grudnia. Śniegi 


porze przekonać się można, jak żle urządzoną była i kanaliza- 
cya miasta i niwelacya bruków. Przed kościołem maryackim 
trzeba brnąć bez- wyboru po wodzie, a zaradzić temu nie ła- 
two. ' 

— D. 16 grudnia wieczór zgorzał arsenał w Chur w Szwaj- 
caryi. Wyższe piętra gdzie był skład mundurów i 3000 broni, 
tudzież nowa broń dla strzelców, spaliły się zupełnie i nic 
stamtąd nie uratowano. 


Y BBE doi con ka dada r tc 
Przegląd polityczny. 


Depesze telegraficzne. 
4l grudnia. Monitor donosi, że stan 
zdrowia księcia Hieronima znacznie się polspszył. 


rozrządzania własnym sw 
losem ; tudzież, aby kongres uke 1 
brał inicyatywy, albowiem powołanym jest dlą 
tego jedynie, by uznać "IE życzeń Włochów. 
Z Madrytu donoszą pod d. 26 b. m., że królo- 
wa powiła szczęśliwie córkę. 


inszuje aj 
zgodności obu wielkich narodów Zacha 20 


ra oywilizacyi i równowagi europejskićj. Consti 


myśli zniweczyć 
ustalić, stosująo 
rysa 
uoncompagni odbył jazd do F] i 
t wielka 3 raza odei, ył 22go wj orencyi 
iadomości przez lię otr=ymane ze Stsm- 
buła z 14go b. m. dh że Porta zdała na ży: 
plomacyę załatwienie sprawy przekopu sueskiego, 
»owiem dyplomacya może tylko zapewnić Tur. 
oyi osłość jéj granio i nietykalność, P. Thouvenel 
się podobno 
urzędowy w téj spra- 


tańskiemu inwestyturę, wygotowany został, lecz 
poseł turecki żąda zarazem zapłacenia heraczu. 
Rząd sprzedał pozostały 
tów szterl., aby ściągnąć cręść biletów kasowych. 


aa BTOB niz 
Antoni Kdobukowski, Redaktor odpowiedzialny, 


4 CZAS z Czwartku 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 
fw walusie austryackiój). 


bina Bystrzanowska, Józef Starowski ob. z Polski. Floryan 
Helcel wł. dóbr z Górki. Józef Turek burm. z Bochni. 


Wyjechali: Pantaleon Zacharowicz wł, dóbr do Rosyi. Isy- 
dor Natkis Dr prąw do Galicyi. 

irników 28 grudnia. ądsją| płacą i 
Banknoty polskie sa 100 sër. now.. . . sëp.| 376 | 369 (Nadesłane.) ś 
Ruble obrączkowe agio. . .. - js > « » » 11 9 
Talary praskie za 150 zdr. now. - . « - - 803 | 793 Mam prsyjemność uwiadomić szanowną Pabliczność, że na- 
Brobro a . ka « skosie Ed e słr. gb py stępnie samyślam wydać drugą edycyę 
Półim resyjs stectalbod. sde > » ea i 
Napolgondory 20-fr. .. o > sorina ny] 9 85.| 9 70 Bistoryi Polskiej dla Ludu, 
Dukaty gto gis Y ważne. p ipse - - » |5 A ż i przejrzaną i poprowną: przoz pierwszych światłych Literatów, 

p. NJAO ee pto > ka „FA . » kp Ie w którćj wszelkie zbeczenia usunięte zostaną, Starać się oraz 
Lidy a galicyjskie s kuponami.. pi z 5 "Al = |będę, aby ta edycya, o ile okoliczności pozwolą, była tańszą, 
obilgaoye Indama, kapa a -> >- - 3 ada. pg” Faby tom oda poni leden rosy się mogł Man 

PINOT 8% i : erwsza, eszcze nio bez zbo , A 
Aye kolei Log ry m aid SS ug ji 67 chętnie i łaskawie przyjętą była, niemniój druga tem ocho- 
sty zastawne polskie z kuposamł... . sop.| Ne ł.|tniój rozebraną zostanie. Dla togo tóż chcę, aby imiona tych, 
wiedeń 28 grudnia (telegraf.) złr. o. którzy do tek chlubnnego czynu, bo do oświsty luda przy- 
Augsburg 100 słreń.. . « 5 ss « « + + + 105 70 kładają się, były potomstwu znane; dla tego mówię, w dru- 
Hamburg 100 Marków : . + - © « « - - sę 93 75 giój edycyi podam tych wszystkich, którzy zejmowsli się medalami 
Lonayn 10 Be + oib 6 ohe © 590308 » 133 25 rozszersąniem i upowszechnianiem tęgo pisemka i zakupywali 
Paryk 100 franków Oc KOME 49 20 je. Upraszam przeto nejuprzejmićj, aby osoby, które łaska- 
AE ZE a ie p 5 83 wie przyjęły polecenie rozdawania egzemplarzy, raozyli do 
5%, Motaliki. , « « « es s * + + + * * 138 — Redakcyi „Czasu* nadesłać nazwiska osób, która zakupy- 
4 t olsgiarqi. sos Bł -SEUR 64) — wały takowe i w jakiój ilości. — Uwiadamiam także srano- 
p SA? «hawają eb si6z8IWCKI * 57 — wią Publiczność, że kto sobie naprzód zamówi egzemplarze 
3Y, "ZES PE EE 207 RÓ PeR z drogićj edycyj, w oelu rozdawania ich między uboższą kla- J 
Losy a r. p i S aan A o ees S 367.. — są luda i dzieci, tego nazwisko będzie na pierw.zój stronni- nadko 
10005.511.. POZODIES BIRST 3 133 — oy umieszozono, z liczbą wziętych z piewsxój edycyi i z dru- z 
2.1343030064.. rin „Ob a dogas 116 — giéj mających się wziąść cgxemplarzy. 
Pożyczka naredowa « « « » sisii 504 193 — Spodziewając się śmiało, że x tój drugiój edycyi szanowna 
Obligacye indema. galie. , - - « « « - 4 + 73ł — Publiczność kompletnie. zadowolnioną zostanie, polecam tę 0- 
Akcye Bankowe. . - - « « - « « * + « * 904 —- gólną sprawę dobra powszechnego w rsju, Wam szlachetne 
s kolei północaój . - « - - s% + - 2000 — | Dusso! Wam Przyjaciele ludzkości! 
kr. ruchomego . « + « »« - » > ) 209 — y Ludwika, Leśniowska 
kolei franqnsko-austryaskiój 271) — Myśienice 27go grudnia 1859 r. (1-3) 


ZZOZ ZZ ZOZ 


Lwów 24 grudnia. 


Dukat holenderski. y sos « «5606 a > + © | 5086 | 6 79 7 
irynoki n. ore » * bagr Pg. . 89 | 5 84 a ] R Yy A 
Pólimporyad rodki > 5i er n OO 4 ZEDO 
u ros AE 0-0 030 0,0 p, O W 
Falar praski .. « « » » » » « © « » » « „ | 1 69 1 86 fN. 8022. Obwieszczenie 
Pięciosłotówka polska . . o « » » » Go . - <. i 4 
a oe = bes kupon. . ss » » 253.84 75 C. k. Sąd delegowany miejski dla spraw cy- 
i 8 J p 
Oblig. iadoma. bg mcy asi 0:4 © . Ei 75 |71 95 wilnych w Krakowie, podaje. niniejszem do po- 
Pożyczka narodowa bsa pa = e La) "pawang wiadomości, że wedle doniesienia Rządu 
Warszawa 23 grudnia, gubernialnego Lubelskiego dla. Jana Pachowskie- 
Uer pet dr hk SĘ (NAAMA az 474 5 544] go czyli Pachoekiego w Krakowie. urodzonego, 
kB lilii: 14] - |- gaj] który przesiedliwszy się dnia 5go Lutego 1889 
Listy nastąwne II okresu . 1% rabli|tś 75 14°73 f2 Krakowa do Rosyi wstąpił do wojska cesarsko- 
kapók 0) S ZIE wia Te ł|rosyjskiego jako zastępca, obywatela Królestwa 
W rocżaw 27 grudnia. Polskiego, Władysława Bielskiego, zahypotekowaną 
— (jest na. dobrach. Faistawice w gubernii Lubelskićj, 


Baakaoty austrygckie w mon. kónw.. . . . 


Š w mom. nowój. . - . = | summa. 1000 złp. czyli 150 rs. tytułem resztują- 
Pols! » bioty Šank NY : . imanan" toż 8714 |cego wynagrodzenia za wyż  wspomnione za- 
Postańskie listy sastawne Gy, . . - « : - 994 |Stepstwo. 

p M ad. a merry syy, - Iga 4 | eo, Gdy zaś Jan Pachoeki czyli Pachowski dnia 
Oblig. kolei krak.-soląak. ziół + sinisfk — |3. Marca 1859 w Rosyi zmarł, więc wzywa się 


niewiadomych sukcesorów jego ,, tudzież żonę jego 

Maryannę z Stanisławskich Pachowską z miejsca 

pobytu nieznaną, aby się do Jana Pachockiego 

spadku w Trybunale cywilnym Lubelskim zgłosili. 
Z c. k. Sądu deleg. miejskiego. 


Kraków, dnia 12. Grudnia 1859. (1037-1-3) 


Wiadomości handłowe i przemysłowe. 
Z nad Rudawy ZI grudnia. 

6: iż ojoowski i rozumny Rząd 
naszego kraja, zna ogromne skarby Galicyi, do oksplogtowa- 
nia których celem wzbogacsnia prywatnych s tém samom i 
państwa, tylko komanikacyj wodnych potrzeba. 0 czem mnie- 
mam, każdy jest przekonanym, co zna poózątek bogactw Bel- 
gii i Anglii. Podzieli on bezwątpienia moje zdanie: iż projekt 
gkanalizowania kraju 5 równoczesnom obliczeniem kosztów i 
obliczeniem funduszów na, tę półwiekową pracę, byłby jedną 
z najużyteczniejszych przysług krajowi, obfitującemu w fró- 
dła i wody. 


(J. N.) Nie wypada wątpi 


kmnsernżt y. 


KSIĘGARNIA 
JULIUSZA WILDTA 
w KRAKOWIE  , 
przy ulicy Grodzkiej pod L. 69, 
poleca się do obstslunków wszystkich 


Czasopism na rok 1860 


tak krajowych jako też i zagranicznych, 
które według żądania do wszelkich miejscowości 
najregularnićj franco dostarcza. (1031-3) 


Pociągi osobowo nà kolejach żelaznych ` 


Odchodzę: 

1 Krakowa de Warszawy 1 rano== do Wiednia i Wro- 
cławia 1 rane; 3. 45 popełud. = do Ostra- 
wy (przex Begumia (Oderberg) do ? us) 
9. 45 rano = do Rzeszowa 5. 40 ramo; — 
do Przeworska 10. 30 ramo; — de. Wie- 
Mozki 11. 40 ranó. 

1 Wiedńia do Krakowa ı rame; 8. 30 wiestór. 

z Ostrawy do Krakowa 11 rane. 

z Granicy do Bzozakowy 6. 30 rano; 9. 6 pe pe- 
ładni 


u. 

1 Szczakowy do Granicy 10. 15 rane 1. 48 popeła- 
dain; 7. 56 wiecrór. 

1 Rzessowa do Krakowa 2. 15 popołudn. = z Prze- 
worska 9.ramo. ` 

Przychodzą: 

de Krakowa 1 Wiednia 9. 45 ramo; 1. 45 wieczór = 
1 Wrocławia i Warszawy 9. 45 rane: 
5. 27 wieczór — z Ostrawy (przex Bogu: 
min (Oderberg) z Prus) 5. 27 wieczór = 
x Rzeszowa 8. 24 wieczór = z Przewor- 
ska 3 popołud. 1 Wieliozki 6. 40 wieczór 

de Bressowa 1 Krakowa 13. 1 w pałudnie; = do 
Przeworska 4-30 popołudniu.  ' 


cią Nasiona Traw gospodarczych a mianowicie; 
1) Kqąkolnica (Bromus kletensis) 20 mierzyc à 5 zër: 25 kr. 
2) Tymoteusz (Phleum pratense) 40 „ 410 „50, 
3) Miodówka (Holena lanatus) . 20 p 6 8 „ 15, 
Ponieważ o dobroci jak własnościach tych tra 
każden niem»l z szanownych Grospodarzy dotąd 
wiedzieć winien, «' przycajmnićj z broszury Wgo 
ze Sławna Sławińskiego objeśniony został; przeto 
takowe pomija się. Chęć mający: nabycia tychże 
aczą sę listami franco, poste restante Sącz do 
Zsrządu zgłosić, a każdemu żądaniu nejspiesznićj 
zadosyć uczyniore zOstanie; zapakowanie i trans- 
port do lćj stacy) Pocztówój Sącz bezpłatnie ù- 
skoterznia sę. — W rek na mierzycę kosztuje 50 
centów. C ystość ziarn i pawn' 66 kiełkowania za- 
ręcza Bę. Słanisław Russocki, 
(1045-1-3) pełaomoonik. 


Do BEM ZA TWN EDELE 


TOMASZA CÓREEKIEGO 
W KRAKOWIE 
nadeszły Świeże transporta 


damskich Trzewików skórkowych 
z futrem i flanelą, jak równie pru- 
nelowych i manszestrowych mọ- 
zkich Półbucików i Kaloszy ame- 
rykańskich, 
oraz Skóry amerykańskie na me- 
ble, jak piemnićj różnokolorowego Sukna 
1036 - „na posadzk 2-5 


Przyjechali od 27 do 28 grudnia. 


HOTEL POŁ(ERA. Karolina hr. Ledóchowska, Boduszyń- 
ski Foliks, Przyłocki Šain, Qdolski Julian s żoną wł. dóbr, 
Miemniecka Jula ob. $ Królestwa Polskiego. Raffalowich ‘L. 
wł. dóbr z Paryża. Szybalski Michał właśc, dóbr s synem 
z Galicyl. Szelgowski Franc. plen. -Miserski Feliks obywat. 
z Zatora. Zypoer Wilhelm fobr. x Biały. Cohn Filip kupiec 
z Edenberga. Kogolhard Bazyli Wł. dóbr z żoną z Rosyi. Po- 
rębowioz Wład. kupiec z Rzeszowa. J, Kowalski, Pachalski 
Zygmunt o. k, oficerowie z Werony: Güttner Fr. rotmistrz 
od huzarów, br, Marbach ok, nadpor- = Bochni, Lerch Karol 
fam. s Włoch. Konopacki Ludwik o. k. 


komisarz wojenny s 
kapitan s Wiednia. 

Wyjechali: Bzybalski Micha? ob. do Galicyi. Qdolski Ju- 
lian x żoną, Siemniecka Julia, Raffal. wich Leona wą. dóbr do 
Rosyi. Witowski Feliks plen. do Galicyi. Piscbtek Jaknb ob. 
do Tarnowa. Siarzowski Tomasz urzędnik do Wiednia. Poho- 
bradzki Frano. do Tryestu. J. Kowalski, Puchalski Zygmunt 


oficerowie do Węgier. 
HOTEL ROSYJSKI. Wiktor Haze konsul fran. 5 Jas. An~ 
Sternhold wł. dóbr, 


Wiktor Haze konsul do Francyi. Antoni Misch 
Karolina St-rnhold wł. dóbr, Marya 


HOTEL POLSKI Emilia Wiecka, Felicya Laskowska, BR 


P EES EP TEE EEES Eii d AEAEE AAEE a TIE DORI TU EYE 
WW zarządzie Państwa Mitłkowy 3 
w obwodzie S:ndeckim, są do n:by-|R 


29 Grudnia 1859. 


A w woz 


EJ PROS 5 
BROBRNBUBURBRGESZAR 


dla koni, bydła rogatego i owiec. 
Koncesyonowany przez król. praskie i królewsko-saskie Ministeryum, 


od Towarzystw ochrony zwierząt w Paryżu, Mnichowie i Wiedniu 
zaszczycony, i we wszystkich król.-pruskich masztalniach w uży- 
cie wprowadzony, uzyskał na nowo szczytne uznanie swćj szczególnćj sku» 
teczności, jak to z następującego urzędowego zaświadczenia jednćj z pier- 
wszych znakomitości Berlina we względzie leczenia bydła powziąść meźna: 
ego Ekscellencya królewsko-pruski jenerał-porucznik Jego król. Mości i 
niuszy pan W: en rozkazał przysłany sobie, przez aptekarza Kwizdę w Korneuburgu 
„wynaleziony proszek pożywny i leczący dla bydła, wręczyć mi z polęceniem dochodzenia go chemi- 
„cznie, r v TPAD: Aopowiedaich używania go u koni w masztalni królewskićj. 

„Rozbiorowe i mkroskopowe poszukiwania wykazały, że rzeczony proszek składa si 
„które działanie systemu naczyń limfatycznych bezpośrednio wzmacniają, odżył A h ME neie 
„W fotagu i BRE wielkićj poprawiają. 

„Przez dwa miesiące trwające używanie za próbę w królewskiój masztalni 
„twierdziło tę skuteczność i proszek ten okazał się nietylko w wypadkach 4 Hiranga si 
gramiepianych Faciam ole os i zwierzęciu łatwo RDA dającym środkiem lekarskim, lecz 
„oraz skułecznosć jego utrwaliła się w takich wypadkach, w których się znajd ub na- 
„byta Apiapi do BR aWRONA lub do n H S * vanniga. rodza Pa 

„Zeznanie to może podpisany w moc swego urzędu stwierdzić i i - 
dową zaopatrzyć. = htr wi: 

Dr. K. Knauert, 


„Berlin dnia 19go września 1859 roku. 
Nadlekarz od koni we wszystkich królewskich nadmasztalniach 
p Cardi i aprobowany aptekarz pierwszéj klasy. 
Pakiet zawierający */ funta kosztuje 42 kr. wal. austr, 
Z 1 


p ZAŚ, | p wej xa 4 kr, >39 i 


MEg"Ten prawdziwy Proszek Korneuburgksi utrzymują Tup 


BĘ w KRAKOWIE p. F. J. Kkirchmajer i Syn. TBĘ 
NA prow 5 Warszawie p. Władysław Benadowski. 
W" ptoka pod złotym Lwem. w Makowie p. Mayer aptekarz. w Sambo: 6 
w Bilsku p. S. A. Stanko aptekarz, w Myślenionch eyyi Ło ozyński. w Sanoku p. Ja ekis, soo ma 
w Boohni p. Pawoł Niedzielski, w Nowym-Targu p. L. Kamieński, w Tarnowie p. J. Jahn. 
w Brzeżanaoh p. J. Margulies. w Now.-8ą0xu p. Kosterkiewios wdowa. w Tarnopolu p. A. Morawetz, 
w Ozerniowoach p. J. Schnirch. w Przeworsku p. S. Koller. s p. C. Latinik. 
w Kołomyi p. Wolf Kupfermątt. w Przemyślu p. Gaidotachka i Syn. w Wadowioach p. A. Foltin. 


we Lwowie p. Konst. Iskierski. $ p. Edw. Maochalski. w Wieliozoe p. B. Wontorek wd 
wo Lwowie p. C. Milde. w Rzeszowie p. J. Schaitter i Syn, w Zaleszo aoh. (odl e yti 
w Leżajsku p. J. Hirschfeld. w Rozwadowie p. Karol Marecki. nn P i Snót "REGA 


Wsiętość Korneuburgs"iego proszku pożywnego i loczącego dla bydła, spowodowała wi 

naśladowań, nawet fałszowania te, nazwiskami kaos mk w zotkowoc 
aprzedaż przechodzić zaczynają, przeto widsimy się być spowodowani prs>- 
strzodz, iż one z wyrobem naszym mie wspólnego nie mają, i oris 


PY c by panowie ekonomowio przy a 
ę i napis, które wyraźnio goało" wapieni” "© swróoili na_płz= 
mkiój w jęcyku niemieckim wyrażone, tudsieś powyż znajdujące się trzy medas e 
wiorrją. (888-5-12 pr 


PLAN%SAJAZDY 


pociągów osobowych na ck. uprz. kolei gal. Karola Ludwika 
IE Począwszy od 15% Listopada 1859 r. i nadal. ZBE 


FOEIĄGCE 656ROWE. 


z Przeworska do Krakowa 
Pociąg o-obowy N, 2] Pociąg mieszany N, 4 


EF" Ostrzeżenie. 


wa 


Tok stratam m! 


(611-7) 


x Krakowa do Przeworska | 
Pociąg osobowy N 1. | Fociąg mieszany Ñ. 3 


Stacya Przyjazd | Odjazd | Przyjazd | Odjazd | Stacya |Przyjazd| Odjazd Odjazd 

: G. | M. e BA | G. | M. | G.]W. | G.[M. | 6.1M. 

wW. przed poł. 30 rano 5 | 40 | Przeworsk . - przed poł j 9 | ——|—|—=;— 

Bierzanów. . 10 | 43 | 10 | 44 | 5|sr| 6 | — ||| Łańcot . . . . k 9 30 | 9j aj- | =|-| = 

Podłęże 10 | 59 n 2] e|20| 6| 28 || Rzeszów . « «| 10 | 10 f 10 | 20 |po połud.| 2 | 15 

sza widĆ uje 17 |: 6 | 48 | 6 | 49 ||| Trzciana . - «| 10 | 43 | 10 | s] 2] 46| 2| 47 
Bochni. . . . .|11 | 32 | 11 |37| 7) 9) 7 | 18 || Sędrirów . -| 1) 8|it) 8j 3 |10| 3|20 

Słotwina. . . . f 11 | 57 | 1 1f 743| 7| 52 || Ropozyco . « «| 11 | 20 | m | 23] 3 | 36 | 8 | 88 

Bogamiłowice. .| 12 | 30 | 12 | 30 | s | 30 | 8| 81 ||| Dębica . . - -f 11 | 48 | 11 | 48] 4| 3| 4 | 12 

arnów. 12 | 42 | 12 | 50] s | 5 | 8 | 57 || Czarna . - - -|] 12) 6|12) 7] 4) 34 | 4 | 35 

1 | 23 Tarnów - - «| 12 | 40 | 12 | 48] 5| 17 | 5 | 30 

1 | 42 Bogumiłowice .| 1 | — | 1 | — 8 de | 51-26 

sj w Słotwina . . . | 1 | 29| 1 | ss] 6 | 23 | 6 | 30 

2 | 22 Bochnia 1)|53]| 1 | 58] 6 | 55|| 7) 2 

2 | 45 inre s 2 |13 -3 |13 į; 7| 22 || 7 | 23 

3 | 10 Podłęże 32 |28| 2|31f © | 42 || 7 | 45 

3 | 49 Biersanów 2 | 46 | 32|47] 8) 5| 8| 6 

4 Kraków . 3 | — || po pol. | 8 ' 24 || wieczór 

z Krakowa z Wieliczki s Niepołomie z Wieliczk 
do Wieliczki do Wieliczki do Makowa 


do Wiepołomie 


dł. potrzeby Poo. miosz, Nr, | 19 podl. potrzeb, yi Pociąg mieszany Nr. 20. 


Fm | EA | Od R Przye | Od- 
' ya as tacya jasd | jaså 
jm PIEIEJW| | MAET CJLH JON JOE 
Kraków . . - i1 |— wieliczka . . | popot. | 1 |30 Niepołomice . |po poz.) 3|30)Wfeliczka . . jwieczórj 6) — 
Bierzanów . . 22 | 11 | 25 Poar ozów - „| 1142|] 1|45|Podłężo . . .| 3|40| 3|50]Biorsanów . .| 6|12| 6/15 
| Wieliczka . . | 11 |40|prr.pol-|Podłąże, , „| 2/10] 2|20]Bioczanów . .| 4/15] 4|18]Kraków. . .| 6|40|wieczór 
| lepołomice . | 2|30|po poż.|Wieltezka . . | 4! 33] po poł. 

plesá j i WW ZA G Moe 

; Pociąg osob. N. 1 zostaje W ZWiązku z poc. z Wiednia, Berna, Ołomuńca, Opawy, Bilska, Granicy i Mysłowic 


dto dto Nr. 2 dto.. dto © dto de Wiednia, Berna, Ołomuńca, Opawy, Bilska. 
Mieszane pociągi Nr. 18 i 19, odchodzą według potrzeby. 
Od e. k. nprzywii. galicyjskićj Kolei Karola Ludwika. 


| tWYTKZEZENIA MKYKOBOLOGIOZNE. 


bar. | stam ciep.| Wilgotu. ciepła 
a| lw lim, par.| mg pór kieranek stan Ejawiska | aka bę 
ś przy | ogg A następnie wiatra NIKBA napowietrsne m. 
S/O Resum.| Resumura| wsględna ć od | de 
27 cą siej + + 3 A Sop zachodni słaby iwem 
) «e oładnio średni poochmurn , -N 
28! 6/323 04 13 98 P gachodni słaby we h | +ooj+s 
| zt 26 | 29 | 100 
10/3824 16 18 »0| . , 
29| 61834 81 1.0 pt „mg 


| 
? 


